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Informujemy, że od 01.05.2018r. wszystkie kursy na terenie Kiczyc, Pierśćca, Kowali,
Wieszcząt oraz Dolnego Boru zostają zlikwidowane. Taka informacja pojawiła się na
internetowej stronie skoczowskiego Transkomu. Kartka z taką samą treścią zawisła
również na przystankach.

Masakra, gańba, wstyd - i wiele innych, mocniejszych określeń, pada na jednym z profili społecznościowych pod
adresem skoczowskiego przewoźnika. Od 1 maja firma Transkom zdecydowała się zlikwidować, i tak już bardzo
okrojone, kursy w skoczowskich sołectwach Pierściec, Kowale i Kiczyce. Autobus nie pojedzie także przez Dolny Bór
oraz znajdujące się w gminie Jasienica Wieszczęta.

Niezwykle oszczędny w słowach Stanisław Kukuczka, prezes skoczowskiego Transkomu, stwierdził w rozmowie z
naszą redakcją, że - Przyczyną decyzji o likwidacji kursów są problemy ekonomiczne. Przede wszystkim
bardzo mała frekwencja na linii. Jego zdaniem autobusami podróżowało zbyt mało pasażerów, by te kursy się
opłacały.

Monika Szyndler, sołtys Pierśćca i zarazem radna gminy Skoczów mówi wprost - Jestem zaskoczona. To nagła i
nieprzemyślana decyzja. Jak zaznacza, od jesieni walczyła z firmą przewozową o zwiększenie liczby kursów. -
Ludzie chcą dostać się rano do pracy, młodzież do szkół. Ze Skoczowa jadą dalej, do Cieszyna. Choć tych
kursów nie było zbyt wiele, to jednak jeszcze można było się wydostać w kierunku miasta. Co mają zrobić
teraz ci, którzy nie mają żadnego środka transportu? - pyta retorycznie. Jej zdaniem byli chętni na przejazdy
autobusami. W przyszłym roku problem się powiększy – dojdzie do gimnazjum ósma klasa, więc tej
młodzieży, chcącej dojechać do Cieszyna czy Bielska będzie jeszcze więcej – dodaje.

Prezes Transkomu na dzisiaj swoją decyzję podtrzymuje, niemniej jak dodaje, liczy na wsparcie samorząd Skoczowa
w tej kwestii – Dzwonił do mnie burmistrz Skoczowa. Jesteśmy w trakcie analiz co z tym zrobić, żeby to
działało dalej. Na ten moment autobusy kursują. Od pierwszego maja przypuszczam, że linie zostaną
utrzymane, jest duże zainteresowanie burmistrza. Obecnie, jak deklaruje jej prezes, firma nie zamierza
zawieszać kursów na innych liniach. Linia przez Pierściec była najsłabszą, jeśli chodzi o frekwencję.

Burmistrz Skoczowa Mirosław Sitko, komentując całą sytuację, również mówi o wielkim zaskoczeniu. - W tym
tygodniu u mnie na biurku wylądowało pismo od przewoźnika, że likwiduje te połączenia. Jesteśmy już
jednak po wstępnych rozmowach z Transkomem, prezes przedstawił propozycję dopłat do linii. Będę
rozmawiał ze skarbnikiem gminy, co z tym zrobić. Oczywiście mowa jest o utrzymaniu kursów do końca
roku szkolnego.

Co dalej? Zdaniem burmistrza trzeba się zastanowić nad tą linią, ale i nad firmą, z którą miasto ma współpracować,
ponieważ na terenie Skoczowa są również i inni przewoźnicy. Linia do Pierśćca i Kowali jest specyficzna, ponieważ
nie przejeżdżają tamtędy żadne inne autobusy do innych miejscowości. Jak dodaje – Państwo odsuwa w czasie
wdrożenie ustawę o publicznym transporcie zbiorowym. Mamy tego skutki. Są to linie komercyjne,
realizowane na wniosek przewoźnika na własne ryzyko i dochód. Tam, gdzie jest niewielu pasażerów,
linia po prostu jest zamykana – kwituje burmistrz.
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